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I Berlina d. g. Października.
K roi Jmć przybył wczora z P o t s d a m u  na u- 

roczyftość Krzcin nowo narodzonego wnuka dru
g ie g o , ktorego" mu Xięźna L u d w i k  o w a  poro
dziła. Ceremonia ta . odprawiła fię z okazałościa- 
mi zw ykłem i, a Xięźna Jmć zoftała od Monarchy 
bogatym i upominkami udarowana. X ciu młode
mu nadano imiona F r y d e r y k a ,  W i l e l m a ,  
K a r o l a ,  J e r z e g o .  ' .

' ą Petersburga d. zz. Wr{es. - ..
W czora spuszczono na morze n ow y okręt od 

74- a rm a t.P rz y to m n o ś ć  nayiaśnieyszey Jmpera* 
torowy Jm ci, i  flek mnogich przypatrywaćzow 
wszech -ftanow, czynił tę uroczyftość bardzo cier 
kawą.

Z Wiednia d. 30. JVrieś.
*. Liczba offieyerow , przez wymianę z niewoli 
Francuzkiey powracających, ieft bardzo mnoga. 
Samych" Jnzenierow ieft w ięcey 50*

M ówią gęfto o podroży .Cesarza Jmci do Czćch. 
Od kilku  dhi idą bezprżeftannie liczne transpor- 
tv-artylleryi i amunicyi tak do C zech , i£ko też 
i ku  R e n o w i .

Nieppmyślności wypadków nad R e n e m  zaczy
nają tu obwieszczać, lubo nie w całey ich roz
ciągłości.

;/ . pómystaią fię tu n iektó rzy, sż okoliczności ni- 
“nieysze wymianę córki L u d w i k a  X V I. opoźnią.

t •;. .. z B atfleii d. 13. Wr^tś.
.t C o  do wiadomości politycznych, zoftaiemy tu 
.feraz, iak mieszkańcy w puszczach i ftepach. Bo 
-lubo fię. 'miniftrowie rożnych dworow w mieście 
inaszem znayduią;. nie_iły.chać atoli n ic , co ściąg 
do negocyacyow mieć może.

N a  dniu 16. pod wieczór przybył now y mini- 
fter Hollenderlki JP. d e  W i t t  z bardzo licznyni 
dworem.

O. wymianie córki L u d w i k a  X V L  w m ieście 
naszem ufkutecznić fis m aiącey,. nie mamy źa- 
dney.wiadom ości, prócz tych , która w  gazetach 
zagranicznych czytamy.

W  Z i i r c h  panuie spokoynośc zupełna. D o 
iey przywrócenia przyłożył fię m ianowicie zawo
łany L ą v a t e r  z niektórym i przyiaciołmi swoiimŁ 

{ Bayreuth d. z8. Wr{cś.
- L ifty ze S t u t t g a r d  pisane donoszą, i i  fig tam 
-co'roómentspodziewają, ze p o ko y, osobno żFram- 
cyą |awarty, w lada moment ohwiesźczdny będzie:;.

Pódroźni upewniaią nas, iź A v E f t ę l b a c h  o 4|> 
mile od H e r b  i p o i  u znacznć korpifs Auftryakow  
do Czech dążących spotkali. N ie widzieli iednak, 
czyli Francuzi za nim i’ idą.

■ { Eamiorer d. 30. Urr^eś.
Reszta korpusów Emigrantlkich w  kraiu naszym 

znayduiących Tię poydzie j w krotce' pod żagle. 
O kręty przewozowe są opatrzone w żywności n*

. 5* do 6. miefięcy.
{ Wisłruaden d. zj. Wt\ts.

Kwaterę główną w oylk  Francuskich u nas zalo- 
. ip n o. Jch flerzydło prawe zatęio R  ii d e s fe e i ro, 
. G r i e s e n h e r m ,  i t. d. posuwaiąc fię co raz wci^ź 
„nad R e n e m .  Kwatera główna tego fkrzydła ieft 
. . w M o s b ą c h ,  i zafiąga aź do H c c h . h e i m .  M b -  

gu/r c y  a ieft zupełnie otoczona. Z kupcami Frank- 
.fortficimi zawarli Francuzi kontrakty na liwerun- 
.k i  bardzo mnogie. . r . .

ą Carogroda d. to. Wr\eś. >
-■). .Celem, pofkromienia zupełnego naiazdow i łji- 

pieftw’ buntowniczych, umyśliła Porta, obrocie.#*



Jnsurgentow żnaczną potęgą. Odebrał zatem Ba
sza Rpm elii ordynans poyść we 20,c>oo. woyflca 
na B a s v a n o g l u  dowodzącego buntownikom na- 
ieźdzaiącym kray między ‘ d  u na i e m i A d r y a -  
n o P ° l e m Poc* saine bramy miafta tego. C zyn 
ność nieprzeftanna w arsenałach, i inne kroki 
zmierzaiące do wyporządzenia woyfk rzeczonych, 
daie pozor, iakoby Porta woynę na celu m iała, 
od kcorey atoli tak ieft daleką , i i  nawet mówić 
&"ni'ey, pod utratą życia zakazała.

£ Frank jor tu d. ag. 'Września.
Xiąźe d e P o ł i g n a c ,  w idząc, źe nadzieie Emi

grantów , co do powrotu do oyczyzny upadaią, 
poftanowił udać fię z całym  domem swoiim do 
R ofiyi na mieszkanie..

Generał C l a i r f a i t  przeniofł swoią kwaterę 
główną znowu do A r h e i l i g e n ,  gdzie też armia 
obozuie. Korpus JPana de W e r n e k  ftoii w 
A s  c h a f f e  n b u rg . (Straż popleczna broni brze
gów M e n  u od miafta naszego aź dp iego uyścia. 
Pofiłki z Bryzgawii ściągają do w oyfk  Auftryac- 
kich codziennie. Donoszą z B r u c h s a l ,  iź tam
tędy io ,co o . w oyfk a przechodziło ku zafileniu ge
nerała C l a i r f a i t ,  a bardziey ku utrzymania 
konim unikacyi między nim i W u r m s e r e m .  Po- 
głofka chodzi, źe Francuzi w powtorney wyciecz
ce z M a n h e i m ,  po wtórną klęfkę od- Abftfya-' 
k o w  ponieśli. Całą kolum nę mieli w  tey bitwie 
Utracie. N ie możemy atoli dotąd zaręczyć za pe
wność tey wieści. —  Dziś rano przybył t?u repre
zentant M e r l i n  de  T h i o n y i l l e .  ■ ;

l  Frankfortu d. 30. Wrfeś.
Powiadaią źe Francuzi na nowo klęfki doznali 

pod M a n h e i m  w bitwie uporney oraz i krwa- 
wey. Dwa regimenta iazdy Auftryackiey prze
chyliły  wahaiące fię długo zw ycięztw o, na ftronę 
swoiich. Twierdzą nawet, źe iedna kolumna Fran
cuzka całkiem zagarnioną zoftała między M ą n -  

Fi feim i S c h r i e s h e i m .  Od wyższego R e n u  
5ciągną Auftryacy z w ie lk ą  potęgą ku M a n h e i m .  
Generał W u r m s e r  zakładi swoią kwaterę głó
wną w O f f e n b u r g .  M agazyny przewożą z Pforz- 
heim da B r u c h  sa l.' !Francuzi założyli kilka o- 

. bozow nad N i d d ą  w naszem sąfiedztwie. Uda
ło .fi?  przecież N iem com , wprowadzić kilka regi
mentów d o M o g u n c y i ,  ku zafileniu osady tam- 
teyszey. W pędzono też tam 500. sztuk bydła ro
gatego, które w okolicy zabrano. W  tym mo- 

. mencje opasana ieft ta forteca w o k o ło *

Onegday przepłynęły 4. regim enty iazdy Fran- 
cuzkjey przez M e n ;  lecz gdy piechota i artylle- 
rya przeyśc nie m ogła, a generał C l a i r f a i t  z 
woyfkiem  swoiem fię zbliżał; mufiały fię na dru
gą ftronę wrocic. Od tego dnia ltoii generał 
N e u e n d o r f f w  borach ciągnących fię od L a n -  
g e n  aż do M e n u .  Od armii W u r m s e r  a cią
gnie 3O5O00. woyfka pofiłkowego. Francuzi przy
puścili iuź. po dwa kroć szturm na Kaft'e-1, lecz 
ftraszliwa kanonada odparła ich oba razy. Osada 
w  M o g u n c y i  ma liczyć do 25,000. w oylka. 
Żywności mogą na 2. miefiąęe wyftarczyć. N afi 
piekarze pieką dniem i nocą chleb dla. Francu
zów.

Wet\lar d. a€. JFr^eś.
Podczas przeehodu w oyfk Francuzkich przez 

nasze m iafto, zofiali Prusacy na swoiich mieyscach. 
Pierwfi udali fię ku F r a n k f u r t o w i , prowadząc 
z sobą mnogie zdobycze w mundurach i amunicy- 
ach odebranych Auftryakom , i korpusowi d e R o - i  
ha n.  D obrego obeyścia fię i karności Francuz* 
kiey nie mogą wychwalić fię nafi mieszkańcy. 
N ie popełnili(.naymnieyszey nieprzyzwoitości.

4 Kajfel d., 27. Września.
. Xiąze Landgraf Heftekaftelfki kazał wciąż gra
nic panftw swoiich powyftawiać lw y malowanę 
z napisem isHeJfen~ Kajfel, kray neutralnyf W szy
scy Emigranci Francuzcy maią nakaz, by fię w 
przeciągu 24. godzin z miafta wyrfieśli.

M a n h e i m  otoczyli Auftryacy ze wszech ftron, 
końcem zafłdnienia swey retyrady z Bryzgawif. 
Z wszyftkich okoliczności m*oźna fię dom yślać, źe 
Auftryacy w  Czechach fię dopiero oprzeć będą 
mogli.

{ Wioch d. ao. Wriyinia.

Piszą z N e a p o l u  że znowu spisek o d k ryto , 
i bardzo wiele osob aresztowano. M iędzy inny- . 
mi znayduie fię syn pana arcyznacznego, który 
był przedfięwziął, wysadzić minami pałac trybu
n ału , celem zagubienia dowodow przeciwko ob
winionym  o zdradę oyczyzn y, i o Jakobinizm. 
Jeden ze spifkowych odkrył rzecz całą, gdy iu i 
proch w miny znoszono. Pałac sondowy w P . v  
l e r m o  wysadzono ifiotnie tym sposobem. Xiąźe 
d e  M e d i c is  zoftał na śmierć wlkazanym. Spo
dziewają fię iednak źe Kroi Jmć w yrok ten-zwot- 

-nić zechce. Gwardye od b o k u , których.,offieye- 
rowie pp części w  spisek w chodzili, zoftartą 
zwinione. .... •>. ;



£ Madrytu . d. 8• Września.
- K roi Jmć przywrócił wolność by wszem U mini
ftrowi hrabi F I  o r i d a - B 1 a n c a. Proces przeciw
k o  niemu rozpoczęty zoftał fkaftowany, i nazna
czono mu pęnsyę; lecz u dworu nie godzi ma 
fig ieszcze bywać.

M imo pokoy z Francyą świeżo zawarty, idą za
ciągi spiesznie,-a morfka potęga gotuie osobliwiey 
W szyftko, co do ważney lakoweyś wyprawy przy
n a l e ż y . —  M inifter A n gielfki wyftał 3. kuryerow 
do L o n d y n  a iednego po drugim.

Kroi Jmć przedftęwziął znaczne prom ocye tak 
w  w o y fk u , iako i w subselliach, których prezy
denci roźnemi nader zachęcaiącemi dyftynkcyanii 
zaszczyceni zoftali. Tak zoftali generałowie Na
warry i K atalonii, tudzież minifter w oien n y, ge- 
hęrałkapitanaroi; klucz podkomordci dany ieft 
miniftrowi fttarbu, a 'order w ielki K a r o l a  II I . 
miniftrowi sprawiedliwości; minifter zaś maryny 
otrzymał expektatywę na naypierwszy wakans or
deru złotego runa.
- Xiąze d d H y a r ,  prezydent rady Jndyyflciey 
G o d o y ; i Xiąźe d ’ O s u n ą  zoftali radzcami ftanu; 
a margrabia d M r a n d a ,  U. PP.  de M o n t a r s o . ,  
d e  L e m a ,  i d * J r i a r t e , radzcami tytularnymi 
■ofiarni iednak z pensyą. d ,

Ńa czele wszyftkich tych wywyższonych, trzeba 
położyć X cia d* A 1 c u d i a. Minifter ten zoftał 
mianowany X ią  ż ę c i e m  p o k o i u ,  z przyczyny 
zawartego z Francyą traktatu. Godność tak w y
soka uczyni w  dzieiach opokę miniftroftwa . iego 

•Wiekopomną. U czynił ią nadto K roi Jmć donośną, 
daruiąc mu przy tern dobra pod G r e n a d a , Ś o 11 o 
di R o m a  zw ane, których dochod roczny do
50,000. piaftrów wynofi.

ą Bruxelli, d. xi. Września.
Generał T  o u r v i  U e kómmendant tuteyszy, od

jechał do A n t w e r p i i ,  w celu zebrania dwóch 
^.uozow  pod tern miafteni założonych. W oyfka 
w  nich będące,- poydą podobno w głąb prowincyi 
ha ftanowifka. Słyszym y przynaym niey z Fłan- 
dryi, źe tam oboz ieden w ytkn ięto , i zatoczono. 
D ziwna ieft, źe N izkie kraie, nie będąc na niebez- 
pieczeńftwo naiazdew Angielfkich tak dalece w y - 
ftawione, iak V e n d ć e ,  większe fiły woienne u 
ftebie maią proźnuiące, iak prowincya rzeczona 
potrzebowaćby mogła. Mamy w około ftebie 5 
ob o zo w , a nie wiemy na iaki koniec. . .

Pensye wszyftkie, wypłacane dotąd urzędnikom 
i  agentom urzędowym w afiygnatach, będą w  przy

szłość wypłacane w  gótówiżńic. Urządzenia tako
we, nie bę"dąc ieszcze prawem ftwierdzone, kazali 
‘reprezehtańei tymczasowo każdemu urzędnikowi 
zapłacić ieden miefiąc w gotowych pieniądzach ty
le , ile przedtem w  afTygnatach brali. Z drugiey 
ftrony będą pensye dla oszczędności w fkar-bie pom- 
nieyszone, i liczba urzędników uszczuplone.

Reprezentanci uftanówili wartość afty gnatów riłt 
4  denary za liw r, to. ieft przez połowę n m iey, iak 
w ażyły przed miefiącem. Przyczyną tego upadku 
ma bydź mnogość aftygnatow niezmierna. T w ier
dzą, ź.e 12 pras nieuftannie fig drukiem afiygnatoW 
w ielkich bawi.

I Hagi, d. Września. 
Reprezentanci ludu w  prowincyach Geldern 1 

O veryfle l, łączą fi£ z reprezentami w  Hollandyi 
względem prędkiego zwołania konw encyi narodó- 
wey, w  ktorey całą nadzieię ocalenia oyczyzny pó- 
kładaią. Kommiftarze wyznaczeni do tego dzieła, 
•przybędą tu na dzień 1. Października. W ezwali 
też reprezentantów innych-prowineyow do zeflania 
kom m ifiarzow, b y  dzieło to , tak zbawienne k o 
niecznie ufkutecznione bydź-m ogło. . . •

W  prowincyi Geldryi zapadło prawo, uchylające 
ńa wieczne czasy torturę, a oraż ftanowiące, ażeby 
ciała ftracbnyćh, po dopełnioney exęku cyi, ha> 
-tychnjiaft pogrzebane b yły  na m ieyscach, gdzie 
ich fajjnilie chować fię zw ykły . Są nawet kary na 
•zarzut przepisane, któryb y z przyczyny poniefio- 
ney bądź na sobie, bądź na kim  z familii swoiey, 
sądownie dopełnioney kary m iał-ed kogo mieć so
bie uczyniony. ' r .

Świeże wiadomości Paryzkie głoszą wielkie ,klęr 
fki ód W andeyczykow  poczynione w  woyfkac|i 
Republikantfkich. ,

l  Londynu d. X5> Września.
W  lada dzień oczekuiem y tu przybyciaokrętow  

Holleńderfko Jndyyflcich, które Anglicy, do portu 
_S. H e l e n y  przyprowadzili. T ym  czasem obawiaią 
się względem przeprawy tych okrętow , oraz trud
ności, a może i szkody* ponieważ ieden z nich bo
gato ładow ny, iuź zatonął, a i  drugie w złym  lia
nie zoftaią. • '

Z  pomiędzy okrętow prźew ozow ych, do w y
prawy na brzegi Francuzkie u żytych , powrocii 
ieden, la  F o r t u n e  m ianow any, do T o r b a y ,  
w  bardzo opłakanym ftanie.

Xiąźe d e B o u r b o n  odjechał wczora rano dtf 
P o r t s m o u t h ,  gdzie spiesznie wyprawę w oyfk  
do Jndyow gotuią.



Od floty  świeżo yypraw ion ęy przeciwko brze
gom  F ra n cu zk im ,' i o czynach hrabi d ’ A r t o i s ,  
źadney dotąd nie mamy wiadomości. Na dniu 17. 
t. m. miała ta flota opuścić wyspę d ’ H o uat .

Oflatnie lifty z jn d y o w  zachodnich, są datowane 
,d. i .  Sierpnia. N ic tam nowego nie zapadło. Na 
St. V i n c e n t  wzm ocnili się Francuzi, D e m e -  

jr .a ry  kolonią Hollęnderflca powróciła do ftanu na
tu r y , ponieważ M urzyni iednę szćzepownię po 
;drugiey zniszczyli.
. Wiadomości z w m orku D o b r e y  n a d z i e i i  
-jęiągną się aż do 27.''Czerwca. Efkadry złączone pod 
admirałami d ^ l p h i n f t o n e  i de  B l a n k e t . t  
Znaydowały się w" tym dniu, w  obłągu S i mo n s .  
.H olleńdrzy nie chcą się żadną miarą poddać, ow
szem sypią batterye i zatoczyli oboz w  F a l s e -  
b a y .  Ich główna potęga ściągnęła się w mieście 
G a p ,  oddalonem od obłągu S i m o n  o 2 Q . do 
30. mil..

W oyfka do Jndyow zachodnich przeznaczone, 
,w liczbie nie 25. ale tylko 18. tysięcy, wsiadaią 
dniem i nocą w  okręty. Z tem wszyftkiem wątpi
m y » iżby przed 15. Padziernika żagle rozwinąć 

^liiogły.’ -

A M iędzy dworem naszym a H ollandyą, toczyła 
się iftotnie woyna od zawarcia przymierza między 
.Hollandyą i Francyą; lecz woyna nie była wypo
wiedzianą. D w or nasz dopełniaiąc formalności w 
.tey [mierze, obwieścił woyng w  deklaracyi naftę- 
puiącey.

„  21 dworu Weymouth d. 15. Września 1395.
K roi Jmć będąc w radzie, a zwaźaiąc, źe kraie 

'-do prowincyow zjednoczonych należne, od czasu 
mreiakiego pod władzą w óyfk Francuzkich zoftawa
ł y , i do tąd. zoftaiąj, podlegając rządom i wpływa
niu bęzśrzćdniemu osob we Francyi władających; 
Sważaiąe oraz źe w rzećźonych prowincyach zje
dnoczonych, rożne czynności świeżo zapadły, 
tiwłaczaiące powadze korony J. K. M ci, i krzyw 
dzące poddanych iego w  ich prawach ; wiedząc nie 
m n iey, źe niektóre okręta w oyfkow e z portow 
rzeczonych prowincyow zjednoczonych z rozkaza
mi na zabieranie i psucie okrętow Angielfldch wy
b ieg ły  , i kilka okrętow iuź w  rzeczy samey zabra
ły ;  a będąc determinowanym na użycie wszelkich 
śrzodkow do pomszczenia honoru swey koróny , i  
pozyfkania przyzwoitey satysfakeyi oraz. i nadgro- 
dy’, dogodnych; raczył za zdaniem rady przy b oku  
swoiim taiemney poftanowić i ftanowi.

A żeby lifty odwetu wydane b yły  przeciw ka 
okiętom , towarom  i poddanym prowincyow zje
dnoczonych, tak , iżby efkadry i okręta tak J. K . 
M ci, iako i inne ftatki upoważnione liftami zabio
ru , lub odwetu powszechnego, albo też innym 
sposobem, od kommiftarzy J. K. M ci urząd admi
ralicyi W. Brytanii fkładaiących umocowani, m ogli 
zabierać wszyftkie okręta, ftatki, i tow ary, do 
prow incyow  zjednoczonych, ich poddanych, lub 
innych osob mieszkaiących w kraiach rzeczonych 
prow incyow , należące, i ftawić przed sąd adnura- 
łicyi i fkarbu J. K. M ci.

Na ten koniec sporządzi generałinftygator ko
ronny złącznie z generałinftygatorem admiralicy 
patent maiący się prezentować w kancellaryi J. K 
M ci, nadaiący władzę kommiflarzom urzędu admi 
rała W ielk iego, i innym od nich wyznaczonem 
upowaźnionem osobom, do wydawania, i nada 
wania liftów zaboru, lub odw etu, wszyftkim  J. K 
M ci poddanym , lub od rzeczonych kommiflarz 
ża zdolnych uznanym , na ściganie, zabieranie, 
zaymowanie o-krętow, ftatkow , i tow arow , nale 
źnych do prowincyow zjednoczonych, ich podda, 
nych, lub mieszkaiących w  ich kraiach, pańftwach 
i dobrach i z obowiązkiem iednak wciągnienia w 
patent rzeczony władzy i warunków zwyczaynych, 
tak iak się zawsze pozwalać zw ykły . . R ównie 
sporządzi przerzeczony generałinftygator koronny, 
złącznie z generałinftygatorem admiralicyi patent, 
w  kancellaryi J. K. M ci prezentować się m aiący, 
upowaźniaiący rzeczonych kommiftarzy w urzędzie 
admirała W ielk ieg o , do wezwania naywyższego 
sądu admiralicyi W . Brytanii, porucznika i  sędziego 
tegoż sądu, iego zaftępcow, równie iako i in
nych sądów admiralfkich J. K. M c i, ażeby roz
poznali i osądzili haźde złapanie, w zięcie, zabór, 
i-odw et wszelkich okrętow , ftatkow, i tow arow , 
należących prowineyom zjednoczonem, ich pod
danym, lub mieszkającym w kraiach, pańf; 
w ach, lub dobrach prowincyow zjednoczonych.^ 
zabranych lub zabrać fię maiących, rozsądzaiąc 
ftrony wyftuebane, a potępiaiąc, i przysądzając 
ftosownie do zwy.czaiow admiralności, r prawa na
rodów ; z obowiązkiem atoli umieszczenia w  pa
tencie rzeczonym  władzy i warunków zw ykłych w 
nadawaniu. Sporządzą oraz, i  oddadzą do kancel
laryi J. K . M ci inftrukcye, iakie im fię przyzwoite- 
mi bydź zdadzą, kuprzefianiu do sądów admiral
fkich w obcych pańftwach. i Koloniach !. K. Afci, 
na mieysce prawideł, równie iako też inftrukcye



dla1 ołcrętow, umocowanych tamie do dzieła rze
czonego, <e

ą Vary\ą, d. *8. Wąeśnia.
Na dniu 25; była w konwencyi narodowey .nad*? 

zwyczayna sefiya wieczorna, z przyczyny poruszeń 
od wydziału ocalenia okazanych, które w  pałacu 
Rowności z iedney ftrony granatyery reprezenta- 
cyi narodowey, a z drugiey młodzież czyniła. 
M łodzież wyftrzeliła na granatyerow 3 piftolety,

■ którzy iednak nie odpowiedzieli. Okazano kon
w en cyi, iź tych poruszeń przełożeni niektórych 
sekcyow Paryzkich przyczyną byli. Konwencya 
obwieściła natychmiaft publiczność o tem , przez 
odezwę do obywateli dobrzemyslących, wzywaiąc 
ich, by przy rpltey, i przyrządzie ftali. D ekreto
wała oraz, aby, ieźeliby konwencya w Paryżu atta- 
kowaną b yła , władze prawodawcza i wykonawcza 
w  C h a l o n s  s u r  M a r n e  łączyłyfię , a woyfka 
kolum ny do P a r y ż a  na pofkromienia buntowni
k ó w , a oswobodzenie reprezentacyi narodowey 
wykom m enderowały.

N a seffyi d. 26. zapadł dekret w  konw encyi, 
w f k a z u i ą c y  w szyftkich kommendantow fiły zbroy- 
n e y , ażeby żadnych innych rozkazów nie lłuchali, 
proćz tych, które od reprezentantów file zbroyney 
p rzełożonych, lub od iey  generałów w ychodz|, a 
■to pod karami, na wspolnictwo spifku ku w yw ró
ceniu rp lte y , rozproszeniu konw encyi, i  w ygło
dzeniu P a r y ż a  przepisanych.
- Na sefiy wieczorney tegoż dnia, dano znać, źe 
w k ilk u  sekcyach obywateli budzą, i przeciwko 
konw encyi chcą prowadzić. Poczyniono na m iey- 
scu zabiegi na zabespieczenie pow agi, i cołości 
konwencyi. A  gdy prócz tego doniefiono, źe so
bie kommiftarze sekcyow niektórych pozwolili, 
aresztować samowładnie kilku obywateli: zakaza
no natychmiaft wszyftkim dozorcom więzieniow 
publicznych, by aresztantow takowych nie przyy- 
mowali. Czytano też lifty z la  V e n d e e ,  które 
dow odzą, ze C h a r ę t t e  z dowodzcami buntow
ników Paryzkich w porozumieniu zoftaie,

Zdaie fię’ bydź pewną, iź konwencya, przeciwko 
tem poruszeniom pospolftwa na zgubę iey kiero- 
w anem , filę zbroyną chce ftawić. Przyszło iuź w  
tem celu znaczne korpus z departementow półno
cnych a drugie z piechoty i iazdy złożone ciągnie 
z B e l g i u m .  Spodziewać fię należy , źe po tyłu  
płonnych nadiiciaeh, znikie i teraznieyszy zamach 

Vl?ez krw i rozlewu. . .........

’ 7uźto na dniu 24. pod wieczór pow itały w p^łactt 
R o w n o ś c i  rozruchy. M łodzież i mnogie po- 
spolftwo mruczały na konweucyąi z okoliczności 
zapadłych n a:dniu 23. dekretów względem reelek- 
cyi dwóch z trzech części reprezentantów n in ie j
szych. L żyły  oraz fłraszliwie najznakom itszych 
reprezentantów, iako to T a i l i  en  a,  L o u e t a ,  i. 
t. d. Liczne patrole ufrłowały rozpędzić] fkupio- 
nych. Lecz rozszedłszy się zburzeni na iednem 
m ieyscu, gromadzili się znowu natychmiaft na 
drugiem. Udało się przecież nakoniec. licznemu 
korpusowi źandarmeryi ftraź konw encyi fkładaią- 
c e y , iź zbiegłi k u p y  rozegnało.

• N a seflyi konwencyi d. 25. czytał D e f a u n a y  
rapport o tych rozruchach imieniem wydziałów oca
lenia i cezpieczeńftwa. „R ycerze pałacu R o  w n o - 
s c i ,  rzo w ił, są to młodzieńcy pierwsźey rekwh- 
z y c y i’, ktorym by na granicach bydź przynależało, 
tudzież lichwiarze i R oialisci, którzy drzą, słysząc
0 przezyfkach w oyfk naszych. C i to są ludzie, 
którzy w pałacu krolewfkim  konwencyą hańbią,
1 wysłużonych (kaleczonych zw oiow nikow  krzyw 
dzą. Jch wrzafk powftał dopiero w  ten czas, gdy
ście konftytucyą i dekreta ogłofili. M ów cy od 
obcych zakupieni, każą niepodległość w pałacu 
krolewfkim . Tuźerdzą, iź dekret względem ree- 
łek cyi dwóch z trzech części reprezentantów ni- 
hieyszych,' od ludu przyięty nie ie ft, a rapport w  
konw encyi uczyniony ieft fałszywy. Rozsciwaią 
oraz, iź obywatele Paryzcy przez zimę 4. łoty tylko 
chleba doftawać będą. A  gdy patryoci powiadaią, 
źe konw encya, dla'przekonania powszechności, 
krefki zborow pierwiaftkowych drukować kezała: 
odpbwiadaią kiym i. Trzech najcelniejszych, po- 
tw arcow , z których ieden Niem iec, wzięto wczóra 
w  areszt, i będą oddani do trybunału. Epoku 
nierządu minęłu. Lecz nie powinny was porusze
nia, lakiem ieft ninieysze, zadziwiaę, kiedy naivet 
zbory pierwiaftkowe kommiflarzy da departemen- 
tow wysyłaią, z namowami do ludu, by przyięcie 
dekretów reelekcy.ą ftanowiących odwołał. W  
C  o m p i e g n e oświadczył pewny ex duchow ny,  
posłany tam dd sekcyi L ć p  e l ł e t i e r ,  iź w  ciągli 
dni S- wszyscy deputowani w P a r y ż u  aresztowani 
żoftaną, a kroi ogłoszony będzie. N ie potrzeba 
tu tw ierdzić,  źe F a r  u i  króla mieć nie chce, a 
rozruchy szczególnie od fakeyoniftow  pochodzą.^

- Z przyczyny tego rapportuy uchwaliła kenw en 
cya., ażeby- kemmiffarz- policyi w  sekcyi. R u t t

V ■ N V



t f e s M o u l i h s  pomocnik-ótrzymał:, a'konwćnCya 
ieb y  sig w  w ieczór na seflyg riadzwyczayną zeszła,
- O  godzinie 1 1  w  nocy ftanął- D  e 1 a u n a y imie
niem wydziału .bezpieczeńftwą na naownicy, .i 
rzekł: M ożna było przewidzieć, źe fakcyownisci, 
Ictprzy konftytucyą obalić, a tron krolew fki przy
wrócić u fiłu ią , swych burzeń nie zamechaią. Dziś 
w  wiećzor zelżono nawet fiłg .zbroyną w pałacu 
krolewfkim . W yftrzelono 3 razy.. leden z grana- 
tyerow  konw encyynych zaftał lekko raniony.

L u dzie, którzy ftrzelali wraz z swymi wspólni
kami wrzeszczeli potem po ulicach „ D o  b r o n i ! “  
Sekćye zoftały w  śpokóyńości, a na koniec roze
szły fię i kupy.“

C zytał p o t e m D e l a u n a y  rożne innedoniefienia 
nia. P odług nich wołało w niektórych ulicach 
wigcey 200 osob: „ Ś m i e r ć  d w o m  z t r z e c h
czgsci!“  W innych kupach mówili Roialiści, iż 
ięźeli hrabia d * A  r t o i s spiesznie przywołany nie 
będzie, P a r y  ź głodem w yginie.

... Konwencya dekretowała zatem, ażeby reprezen
tanci, file zbroyney przełożeni, iak  naydogodmey- 
szych śrzodkoy u ży li, ku utrzymaniu spokoyneści 
publiczney.

Na dowod, iź burzyciele zamiaru swego w  zwie
dzeniu ludu pie d efiągn f, przytoczył G o  u p i l - ,  
l e a u ,  iź znalazłszy, z 800 ludzi (kupionych przed 
pałacem krolewfkim., . g d y ź ą d a ł ź e b y f i g  rozeszli, 
natychmiaft powolnymi fig okazali, twierdzącrsa
mi źe ftrzelać nie granatyery, ale młodzież zaczgłą.

„ K ie  dokażą zbrodniarze, rzekł L a r e v e i l -  
' i i e r  e , co w  zamyftcch maią.' Chciano czgść kon
wencyi w yrżnąć, a konftytucyg uchylić. Lecz.  
nim fig to ftanie, gotowi iefteśmy wszyscy krew 
przelać. Spifki nie pochodzą od powszechności 
ludu Paryzkiego. Ten gotow ieft wsparcie nam 
przynieść. (G otow 1 gotow ! zawołano po wszy- 
ftkich trybunach) A le  gdyby konwencya bezpie
czną w  Paryżu bydź nie miała: tedy w ynalazły 
wydziały wasze środek, zdolny do ocalenia w ol
ności. “

C zytał potem L e s a g e  odezwg do Paryzkich 
mieszkańców w tych wyrazach: „M oglizbiście
dopuścić iżby garftka fakeyoniftow , lichwiarftow
i. t. d. woyng domową podnielła? Kto są a  lu 
dzie, którzy  ryle wrzalkow w szczynaj?  Od kil
ku dni dopiero, zaczgli o samowładztwie ludu ga
dać. PoeuszczyJi obywateli przeciwko obywate
lom w P a r y ż u .  Chcą rząd upodlić, i powsze
chny -wołg narodu wzgardzić. W  obliczu waszem

dzieią fig 'takie Zbrodnie. Przeftańcie nadftawi& 
ucha na głos tych ludzi, którzy fig iedynie na 
zgubg oyczyzny i miafta tego spikngli. G dyby 
konwencya w pośrzod waszych murów wyginać 
m iała, tedy by cała Francya do odpowiedzi was 
za krew przelaną pociągnęła.”  Odezwa ta zofta- 
ła przez- dekret konwencyi uchwaloną. ’

„S e k cy e  niektóre (odezw ał fig T i b a u d e a u )  
zkafiowały dekreta w asze; wigc zkafiuycie i w y 
ich uchwały.”  (O k lafk i) Dekretowano zatem źe- 
by rapport b ył oddany, iakim^sposobem konfty* 
tucya, i dekreta konw encyi dopełnione zoftały. 
Toż rapporta oczekuie konwencya wzglgdem Zur* 
naliftow do mordow i do łupieftw  podźegaiących, 
Poprzedniczo zaś kazano iuź pewnego Zurnaliftg, 
który wyrznigcie konw encyi radził, aresztować i  
osądzić. A  gdy nakoniec donieliono, źe rozru* 
chy oftatnie z tegoż samego źrzodła w y p ły n g ły j 
z ktorego burza na d. 20. Maia powftała, i źe lu
bo, w iednym koniec P a r y ż a  marsz generalny 
b ito , całe miafto atoli spokoyności dochowało: 
zakończyła konwencya śeftyą. . > ; M

Na seffyi, d. 26. uchwaliła konwencya przyspies
ze n ie  proceffu przeciwko P a c h ę ,  B o u c h o t r e j  
i t. d. Poftanowiła oraz, ażeby każdy reprezen* 
tant oświadczył, co wm aiątku pofiadał przed w niy- 
ściem w  konwencyą, a co pofiada teraz. Oświad* 
czenie takowe nra. bydź w rzplitey obwieszczone^ 
i pod krytykg narodu podane. ,

Na seffyi d. 2J. doniefiono źe w S a b l e s  d ’ 0 - 
l o n n e  kuryera złapano, ktorego C h a r e t t e  do 
Paryża w ylła ł, gdzie gęfto korresponduie. W ie*  
dnym z.liftów  przeigtych, twierdzi C h a r e t t e *  
źe kontrarewolucya w P a r y ż u  utworzoną bydź 

;mufli Rożne dzienniki piszą,, źe korresponden* 
cya ta ieft albo tylko uroioną, a l b o ; też umyśU 
nie zm yśloną, ku podaniu P a r y ź a  w podeyzrze* 
nie u narodu. Doniefiono oraz o ieftećłwie wy* 
działu centralnego fakeyoniftow , który ich czy
nami kieruie. W ydział atoli bezpieczeńftwą ma 
znać członki, zktorych fig fkłada,

Bywszy margrabia de M o  n t r e t a r  d ,' który w  
‘pałacu Krolewfkim ładunki rozdaAyał, doftał fig 
wareszt. W niefiono w k on w en cyi, żeby wszyscy 
Szuani przed pałacem Krolewfkim  rozftrzelani zo* 
fta li, którzy rozruchy w Paryżu wzniecaią. Lecz 
nie przyigto w niofku, ponieważ tchnie rewolucyą;

Teraz panuie znowu spokoyność; a dzienniki 
twierdzą, źe rozruchy z umyflu b yły  utworzone,'



w celu obwinienia sekcyow  tpm pozorrtieyśżegd. 
W idać to przynaymniey z t ą d ,  iż iak ty lk o 'ro z
ruch pow itał, tak zaraz mnogie woyfita do Pa^. 
r y &a  w k r o c z y ł y ,  i mnożą-'■ fię co raz więcey. 
Założono też o mili od P a r y ż a  dosyć liczny 
oboz. Patrole gęftę chodzą, a mianowicie1; poi- 
dwoiono ftraźe w  około pałacu Króle w (kiego. ' 

D ekreta konw encyi względem reelekcyh są w 
prawdzie obwieszczone, ale też niektóre śekcye 
w  prbit ośw iadczyły, iż onych nie przyymuią.1

■2 A '  : . i l fifi O  V- '1

Obwieszczenie. D la w prowadzenia, iednoftay- 
ney miary zboża i trunków w całey Prowincyi 
P o łu d n io w o -P ru lk iey , sporządzone bydź marą dla 
departamentu, do Kamery JK. M ci Poznańfliiey 
należącego. i : • ■ - d J

.nilgD., W arszawikich korcy 
130, W arszawikich cwiertni 
130. Warszawikich garcy czyli m iarek, 2 

•drzewa trwałegcf i z zelaznemi obrączkam'i7"a dń 
mierzenia trunków 

130. Garnców 
130. Poł-G arncow  i
130.. K w ari imiary Warszawrfkiey, z blachy, 

pobieloney; które to miary tutay w  Poznaniu 
sporządzone i na próbę fluźyć maią. Zrobienie 
on ych , (zlecone będzie publicznie tem u, kto za 
naymnieyszą zapłatę doilawić one w itanie będzie. 
W  kaźdem też mieście do departamentu Kamery 
JK. M ci Poznańikiey należącym , założone bydź 
maią ik ła d y , przerzeczonych miar iako też łokci 
i w ag, z w oli naywyźszey podług miar i wagi 
W rocławfkiey uitanowionych bydź m aiących, aże
by każdy potrżebuiący onych, za gotową zapłatą 
i ile możności iak nayłłusznieyszą ceną mógł ich 
doftać. W zywaią fię zatem , ninieyszym obwie
szczeniem, wszyscy maiący w olą, miary wzwyż 
wyrażone doftawić, iako też po miaftach wydzia
łow ych (kłady, miar normalnych, do mierzenia 
d ługości, zboża, trun ków , tudzież wagi na prze- 
daź utrzym yw ać, ażeby fię dnia 3°- Października 
roku bieżącego o. godzinie dziewiątey z rana, przed 
Kamerą JK. M ci w oylkow ą i domanialną ftawili 
i oświadczyli, każdy zosobna, za iaką opłatą te 
miary i wagi doftawić i utrzymywać chcą. N ay- 
m niey źądaiący, spodziewać fię-może źe mu do- 
fhw ianie tych miar i wag za naywyźszą approba-

W  wieczór d. 24. iak ty lko  rozruch powftał 
zgrom adziły fię sek cye, żeby gotowemi b y ły  do 
wsparcia rządu, gdyby-'m oże rabunki powitały. 
A  gdy fię wieść rozeszła', iakoby sekcyę d e B u t- 
te  des. M ó - u l i n s  w oyfka liniowce o to czy ły ,, po- 
rwftał odgłos y, D o broni! ”  Lecz wieść ta była

C ‘i •. * *--■ -. .■? . -..
Dnia 14. w ybiegło 6. okrętow lin iow ych , i 3 . 

fregaty pod dowództwem obywatela R i c h e r y  
z T o u l o n  u!.' ;

cyą zlecone będzie. Dan w  Poznaniu dnia 39* 
W rześnia-roku 1795. t .

Kamera W oylkow a i Dzierzaw JK. M ci 
Pruff-Południowych. .

Obwiesrc{mie. -G&j w  wydziałach Pyzdrfkun 
•Koninfkim, Gifieźnieńflrim. Sredzkim i M iędzy
rzeckim , bydło z przyczyny choroby za zaraźliwą 
uznaney, dotąd odchodzi, dla bezpieczeńftwa więc 
prowmcyT^Pfirft-Zachodnich, granice departamen
tu Prufl-Zachodnich z Prufiami Południowemi fty- 

. kaiace.jfię,. względem przechodzenia bydła ftraźą 
obsadzone zoftały. -D la tern większey oftrozności 
nakazano ieft czynić też po innych mieyscach ia- 
ko tó , zacząwszy od granicy N ow ey Marchii 
w zdłuź N oteci aż do Neckla ztamtąd zaś wzdłuż 
Mortawy aż do W ifty , podobne zagrody. Uwia
domią fię przeto, przeieźdźaiących, ażeby ladąc 
do Pruff-Zachodnich, powyźey wymienione m iey- 
sca żagrodne m iiali, i tym końcem  z iedney lub 
drugiey ftrony namienionych zagród drogę swą 
przed fię brali. Dan w Poznaniu dnia 3* 
dziernika roku 1795.

Kamera W oyfkow a i Dzierzaw J.K .M ci 
Pruff-Południowych.

Obwieszczanie. Z ftrony sądu miafta tego , po- 
tlaie fię ninieyśzym obwieszczeniem do wiado
mości: iż Kamienica doM affy Konkursowey R ech- 
feltowlkiey należąca, tu w  Poznaniu w R yn ku 
pod Liczbą 57. fto ią c a ,-5666. Talerow 16. dobr: 
groszy taxowana, ma b yd ź, na zaspokoienie prze
kazanych don iey w ierzycieli, publicznie subhafto- 
waną. Termina do Licitacyi na Ratuszu w  obe
cności JPana M enzel, Affellora sądowego, ̂  i Syn
dyka są na dzień 27. Lipca w  roku teraźnieyszym 
dzień 28- Septbra w roku teraznieyszym , Tefm in  
zaś zawity na dzień 28* N ovbra w  roku terainiey-



szym •» godzinie 9 /  S t f in a  w y * » a c f c o n e . -  Na które 
ró termin# maiący chęć i wolą kupna tym zapra- 
•szaią fię obwieszczeniem. Dan w  Poznaniu dnia 11. 
•Kwietnia roku  1795.

- • 1 Sąd Miafta J.K .M ci. P ru ff-P ołu  dniowych.

i" Oi>wicś\b fen ie. wiPrzenófiłem moaą Bibfiothekę 
czytaigcych na wielkięh Garbarąch pod Nro. 379.

Z o p f f .

Lift gońąy. K ućhar, nazwiflcieni Sierpińilci., 
k tó ry  dla popeinioney u Pana swego Uro. Szam- 
belana W olickiego w  K onecku 'przy JŁowiczku 
w  Prufiech-Południowych bardzo znaczney, zezna- 
rigy pięnięźney kradzieży u ch w ycon y, tu pod in- 

•kwizycyą zoftaw ał, przesżłey n ocy ż 2. na 3. te
go, miefiąca, z tuteyszego m ieyfluego więzienia, 
Stock zwanego, gwałtownym  sposobem wyłamał 
fig i uciekł. Tenże zbiegły człowiek ieft wzro

k u  m ałego, wysokości około 4§. ftop , włosa czar
n e g o ,  które krągło obcięte nofi, g ła tk iey , iołr-

tey -okrągłey tw arzy, oczii b u rych , i naybardziay 
a  tąd znaczny , że ma na podgarłu wielicą bliznę 
długą gna dwa cale, i drugą, długości bliflco cali 
na prawey ftronię> szy i, które są znakami dwóch 
•ran, nie dawno iemu przez wspólników iego pb 
pełniopey kradzieży- zadanych. Przy ucieczce 
swoiey miał na sobie płaszcz czarny z grubego 

-.fiaiu, białą fłanelą, podszyty, [błękitną wy-piiftką 
i , sznurkiem tegoż Łkoloru ^osadzony, spodnie z 
cząppey wełnianey m ateryi, czarne krótkie b o ty , 
płócienną koszulę, i na głow ie białą nocną czap
kę. G dy na uchwyceniu tego^ złodzieia nader 
wiele zależy , więc raczy każdy'w yższy i niższy 
m ieyfki i wieyfki sądowy urząd tudzież M agiftrat, 

-Kuchafiza Sierpińflciego, fkoro fię gdzie ukaże, 
fiaty chmiaft przytrzym ać, i za powróceniem k o 
sztó w , dotąd odelłać kazać; która uczynność w  
podobnych zdarzeniach chętnie od ftuźona będzie, 
w  Toruniu dnia 3. Października ro k u .1 7 9 5 ..

y y  K rieger, Confil. i C iim .

Drukował D.eker i Kompania w Poinanlu« j
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